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PARA : aśministracja Przejazd Ne 8. 


Cenu prezamerutg 
Biesięcznie Ek 500 
na prowincji „ 600 
Zagranicą 


Za odnoszenie doll- 
cza się miesięcznie 


Kaida nowa podwyżka 
obowiązuje już przyjęte 
ogłoszenia od dnia zmia- 
ny cen bez nprzodniego 
zawiadomienia. 


„ 900 


wana? Do one 


50 Mk. 


sq za bez 


Administracja otwarta od g. 9 rano 
do 7 wieczorem. 


Redaktor przyjmuje wo wterzi i piątki 
od 5 — 7 wisOX9TOM. „...-.w, 


Sekretarjat Redakcji otwarty dla pu- 
Bliczności od 6—8 wieóz osdziennię. 


Rękopisów aiecada!ących nią do draka Redakcja 
oi cika nio zwraał. zy 


Artykuły bsz ormaczomia konererjam uwźtana 


Pismo poświęcona sprawia robotników i inteligancji pracujące] 


OCENA OGŁOSZHŃ: 
Przed tekstom mk 120.— 
wtekżela mh. LBO =roklf" 
my mk. 75.—, nekreleg 
mk. 60, komasikat 

mk. 75, zwyczajne mk. 4 

m4 wierss nompnrelowy 

jednołamowy, 
Ogłoszenia drobną 10 mk, 
za wyraz, dla posznkują' 
cych pracy oraz zagabions 
dokumenty mk. 8. 

Ogłoszenia zamiejscowe © 
50 proc. drodej. — Z agree 
niczae e 100 aroe, dreta), 
Ogłoszenia gałsyłsze p3 
£-5 wiece. 3) pras. liofyj 


TELEFER JR 22, 


newolucja w Bułgarji? 


- WIEDEN, 21 (PAT) „Neue Fr. 
resse“ donosi o wielkich rozru- 
Chach, które wybuchły w całej Bul- 
garji. Komuniści proklamować mieli 
(epublikę. Król Borys miał uciec 
do Warny Wiadomości, jakie dzien- 
k otrzymał z Zagrzebia, powiadają, 
8zamach został udaremniony, a 
sOMunikacja, przerwana pomiędzy 
fją i Belgradem, ponownie przy- 

' Wrócona.. 

WIEDEN, 21 (PAT) WBK. do godz. 
jo wiecz. nie otrzymano potwierdzenia 
Piudomości prywatnych, pochodzących 

8 .rzebia O niepokojach, ani też e 
wołaniu republiki bułgarskiej. Buł- 


garski posel w Wiedniu zaprzecza tym 
pogłoszom, jako zupełnie nisuzasad= 
nionym. 

WIEDEN, 21 (AW) Większość dzien- 
ników serbskich donosi, o wybuchu 
wielkich rozruchów w Bułgarii. Władze 
serbskie wydały zakaz przekraczania 
granicy serbsko-bulgarskiej. 

WIEDEN, 21 (AW) „Belgradzkaja 
Prawda” donosi, że rozruchy w Bułgarji 
wybuchły na tle komunlatycznym, i że 
została proklamowana republika. 

WIEDEN, 21 (AW) Z Zagrzebia do- 
noszą do „Neue Freie Presso’, że po- 
licji I żandarmerji udało sią zlikwidować 
rozruchy w Sofjl. | 


my 


Refleksje genueńskie. 


Ladowolecie we Frani, 


PARYZ, 21. Pierwsze wrażenie o- 
Pinji publicznej po ukończeniu Konferen- 
u! Qeoucńskiej da się określić jako u- 
„zucie trynmu, iż mimo szeregu pułapek, 
£astawionych na Francję w Genui, udało 
sA: Jej obejść szczęśliwie wszystkie trud- 
CdCi, 
Genueński korespondent „Journal 
des Debats" oświadcza, że Angljai Wło- 
Chy obmyślały przeciw Francji wszelkie- 
Fo rodzaja pułapki i intrygi, Delegacja 
*Tancuska jednak, udając jakby ich nie 
Widziała, sterowała z wszeiką możliwą 
f5trożnością około tych rat podwodnych. 
aTzed rozpoczęciem Zjazdu Lloyd George 
posidnowił w ten sposób postępować, aby 
*rancję odosobnić, a rozdrażniwszy ją, 
doprowadzić Delegację Francuską do te- 
0, by z powodu jej „protestów Konfo- 
Tencja się rozbiła, poczem chciano ra 
Polityką francuską zwalić całą odpowie- 
Azialność za niepowodzenie Konferencji. 
wn plan premjera angielskiego został z 
entuzjazmem podjęty przez włoskiego 
Ministra spraw zagranicznych R: Schan- 
era, który też wszystkoczynił dla jego u- 
ieCzywistnienia,oddawszy na usługiLloyd 
Ueorgea całą swoją ogromną fałszywość. 
I ciągu całego miesiąca, kończy kore- 
».'Ondent, musieliśmy walczyć przeciwko 
<iamstwom i intrygom. 


MU) 6 i * Kala Catang 
GWIAĆ 1 die Mle LNIENIJ 
_. WIEDEN, 21. (AW). „Wiene 
$ olatt* donosi z Genui, że rząd 
utcnty i Polski stwierdziły nie 
.74 zadowolone, iż dzięki swej wspódł- 
cy w Genui przyczyniły się do utrzy- 
Ana pokoju w Europie. 


TR AA rm 
harady niemieckie. 

ya BERLIN, 21 (PAT) Kanclerz Wirth 

G inistęr Rafhenau, po powrocie z 

PAD udali się natychmiast do prezy- 

$ ja Rzeszy Eberta, z „którym odbyli 

"Uesżą konferencję. 


Prasa angielska--B rezultatach. 


LEAFIELD, 21 (PAT) Radjo. O re- 
zuliatach konferencji w Genui pisze 
pey Chronicle“, że konferencja nie 
.ozabrzygnęła Spraw ukształtowania się 
„osunku Rosji do innych państw, lecz 
Pruneta je znacznie naprzód. Najważ- 
ucjszem jest że każde państwo musi 


wyjawić swe cele i dązenia swej polity- 
ki. To wyjawienie nie było zawszo-ha= 
dujące, ale bez konferencji nie byłoby i 
do tego przyszło. 


Lloyd George W Londyale, 


LONDYN, 21 (AW) W sobotę wie- 
czór przybył tu z Genui Lloyd Qeorge. 


Prawo zarządzeń karnych. 


(Paoincaró o oświadczeniu Cham- 
berlaine'a. 


PARYZ. 21. Z pówodu oświadczeń 
Chamberlaina w Izbie Gmin, dotyczących 
rzekomo zrezygnowania ze strony Francji 
z ewentualnego samodzielnego zastosowa- 
nia wobec Niemiec sankcyj po dzień 31 
maja, które w calej opinjł tutejszej wy- 
wołały ogromne podniecenie, b. minister 
skarbu Klots w gabinecie p. Clemenceau 
i jeden z delegatów Francji na Koni:ren- 
cję Pokojową wystosował do prezydenta 
Poincargpo list z prośbą o wyjaśnienie 
stanowiska Rządu Francuskiego w tej 
sprawie, 

Na zapytanie to odpowiedział p. Po- 
incare, iż Rząd nigdy i nigdzie z 4sduego 
prawa, wynikającego z Traktaiu Wersal- 
skiego nie zrezygnował i zrezygnować nie 
zamierza. Traktat Wersalski zaś ma moc 
obowiązującą dla Anglji tak samo jak ula 


przyjmuje Biuro pism A. Zatorski, w P 


i 


kie wysiłki, aby wypełnić zobowiązania 
swoje wobec wierzyciela, Właśnie wprost 
przeciwne tym wymogom wrażenie wy- 
wołały Niemcy A JET postępowaniem. 
Dla odzyskania zanfania muszą Państwa 
Sprzymierzone mieć to uczucie, że Niem- 
cy szczerze przyjęły w Traktacie Wer- 
salskim te postanowienia, któremi odłą- 
czono od Państwa. Niemieckiego obsza- 
ry zamieszkałe przez ;ludność nie nie- 
mieoką, a więc w szczególności przy- 
znane Polsce, terytorja Poznańskiego, 
Pomorza i O. Sląska. Czy zatem dr. Rn- 
thenau sądzi, że jest to środkiem ko- 
rzystnym dla wzbudzenia w świecie zau- 
fania do dobrej woli Niemiec, jeśli na 
międzynarodowej konferencji, na którą 
zaproszono Niemcy tylko w dowód nad- 
zwyczajnej ku nim życzliwości, Niemcy 
poza plecami innych państw zawarły z 
Sowietami tego rodzaju umowę jak u- 
kład w Rapallo, który już sam przez się 
każe się obuwiać, Że pod nim ukrywa 
się akcja, skierowana przeciw 1acqodle- 


í gości bPolski.i pokojowi Europy? 


Francji. Zmian-jego możnaby dokonać 
tylko w tych samych warunkach, w jakich 
Traktat sam został zawarty, Poza tym | 


wypadkiem jest rzeczą miemożliwą, aby 
kiccekolwiek z Państw Sprzymierzonych 

wario z Niemcami odrębną umowę, zmie- 
niającą postanowienia Traktatu. O ile Ko- 
misja Odszkodowań w d. 31 maja stwier- 
dzi po stronie Niemiec samowolae naru- 
szenie traktatowych zobowiązań i zako- 
munikuje*o tem interesowanym rządom, 
każdy z mich będzie miał prawo zastos0. 
wać takie sankcję, jakie uzna za potrze- 
bae. 


Niemcy w Rapallo. 


PARYZ, 21. Z powodu Tozo ralgan] 
mowy Rathenaua przy zamknięciu obrą 
Genueńskich, w której niemiecki mini- 
ster Spr. zagr. podkreślił konieczność 
przywrócenia wzajemnego zaufania mię: 
dzy narodami, „Petit Parisien“ pisze: 
Pierwszym warunkiem wzbudzenia 
zaufania jest wywołanie u strony prze- 
ciwnej wrażenia, że czyni się nadludz- 


Imartwienie Cziczerina. 


LONDYN 21. W rozmowie ze 
sprawozdawcą „Daily News“ wyraził 


Ćziczerin wlelki żal z tego powodu, że | 


aloydń Secrge nie będąc kt temu spro- 
wokowany tak gwałtownie końcowem 
swem przemówieniem zaatakował So- 
wiety. Ręąsja Sowiecka, oświadczył Ozi- 
czerin spodziewała się, że bez względu 
na różnicę zdań uczestnicy Konferencji 
rozjeżdżać się będą w dobrej zgodzie i 
unikać wszystkiego, coby mogło wywo- 
ływać polemikę, muszę tedy stwierdzić 
że takie postqąpowanie nasuwa Rosji 
wielkie obawy co do przyszłości. Dalej 
zaznaczył Cziczerin, że Delegacja Ro- 
syjska, która się uda do Hagi, tylko 
wówczas będzie sią mogła spodziewać 
pomyślnych wyników, jeśli układy tam- 
tejsze będą postawione na terenie czy- 
sto tylko ekonomicznym. 
Lloyd George'a polegał na tem, że zgó- 
ry cobie powiedział, iż 
wał Sowietom swoje warunki. 


e~s 


; komitet drożyźniany. 


WARSZAWA 21. W ostatnich dniach 
odbyło się dalsze posiedzenie Komitetu 


Drożyźniacego pod przewodnictwem p. | 


Ministra Michalskiego. 


będzie dykto-q 


abjanicach, Zamkowa Nr. 15. 


Wielki błąd 


| 


Na posiedzeniu tem rozpoczęto: roz- | 


prawę nać całokształtem działalności prze- 
ciwdrożyźaianej na cały nadchodzący o- 
kres po żniwach. Jak wiadomo nchylona 
są już w poprzednich obradach wszelkie 
sekwestry i t. p. zarządzenia, a przyjęta 
jest zasada wolnego bandlu. Obrady to- 


czyć się będą w dalszym ciągu w nadcho- | 


dzącym tygodniu. 

W ostatnim czasie rozeszły się po- 
głoski jakoby Rząd miał spiowadzić zbo- 
że dla Górnego Sląska z zagranicy. Na 
posiedzeniu Komit. Drożyźnianego stwier- 
dzono, ża pogłoski te są calkowicie nic- 
prawdziwe. Wyjaśnigznia te usunęły rów- 
nież w kołach sejmowych zaniepokojenie, 
wywołane tukiemi pogłoskami. 


s3 Rodtotty w Ilandj nie staja. * 


LONDYN 21. (AW). Według 
ostatnich depesz w północnych powia- 
tach Irlandji wybuchły ponownie rozru- 
chy. Liczne oddziały  Siunfelnistów 
wpadły na terytorjum „Ulsteru i spaliły 
szereg wsi. Wysadzono w powietrze 
część budynków koszarowych. Linje 
kolejowe na znacznej przestrzeni Zor- 
wano. Ofiary w ludziach znaczne. 


-s 


| 
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Powstanie w Drogi. 
WIEDEN, 21. (AW). 


„Noueg 
Wiener Journal” donosi w telegrae 
mie z Paryża, że w Gruzji wybuch= 
ło powstanie; toczą się zacięte wale 


kł o Batum. 
nych. 


Wiele zabitych i ran- 


Ostatnie wiadomości 
z Warszawy. 


(—) Z dniem 21 maja b.r. honorarja 
lekarzy, zatradnionych w Kasłe Chorych 
podwyższone zostały do 86.000 mk. za 
godzinę, dentystom zaś do 265.000 mk. 
Należy zaznaczyć, że te same -normy o- 
bowiązują i Kasę Chorych w Łodzi. 


n ma 


| Wiadomości telegraficzne. 


(—) Poseł polski w Bruksoli hr” 
Sobański, w RAD attache wojsko= 
wego, mir. Becka, wręczył. w - pałaca 
królewskim królowej Elżbiecie i nastop- 
cy tronu odznaczenie {Krzyża ' Walecze 
nych. 

(—) Z okazji przyjazdu min. Skir- 
munta do Wiednia cała prasa wieden- 
ska wyraża nadzieję, że odwiedziny ta 
przyczynią się do zacieśnienia węzłów 
gospodarczych między Austrją i Polską, 

(—) Ojciec Sw. z okazji 400-let* 
niego jubileuszu kanonizacji Sw. Kazł- 
mierza w Wilnie gpodniósł kościół kate- 
dralny wileński do godności bazyliki. 


(—) 19 b.m. „w gmachu sądu okrę- 
gowego w Wilnie odbyło się zaprzysią- 
żenie urzędników sądowych, notarjuszy, 
pracowników hipotecznych i tłumaczy 


AD 


serak PTI 


- Kronika polityczna. 


Watykan 1 Sowiety. 
„/rybuna* rzymska donosi, że przed- 
stawiciel Stolicy Apostolskiej i Cziczerin 


zawarli w Genui umowę na podstawie 
dwóch pierwszych paragrafów memorane 


dum papieskiego, które dotyczą swobody , 
katolickich w. 


sumienia i protekcji misji 
Rosji. Na powyższe punkty Sowiety się 
zgódziły, trzeci zaś, dotyczący zwrotną 
dóbr kościelnych, został stanowcto odrzu- 
cony; Mgr. Pizzardo, reprezentant Waty- 
kanu, zgodził się na usunięcie tego para- 
gralu, w ten więs sposób doszło do $o- 
rozumićnia. Z tego powodu, zarówno jak 
i z powodu, że bolszewicy wytoczyli pro- 
ces patrjarsze Tichonowi i kilku innym 
przedstawicielom wyższego duchowieństwa 
rosyjskiego za ich Opór przeciw dekretom 
sowieckim, „Temps pisze: „Stolica A- 
postołska miała tu sposobność interwe- 
njowania. Mogła domagać się zwrotu 
wszelkiej własności religijnej w Rosji 
Broniąc w ten sposób dóbr kościoła kato: 
lickłego, Stolica Apostolska wsparłaby 
zarazem chrześcijaństwo prawosławne w 
jego oporze przeciw wywłaszczycielom. 
Cóż jednak widzimy? Oto Stolica Apostol- 
åka omija kwestję własności. Wszystko 
odbywa się tak, jakby dyplomacja waty- 
kańska oszczędzała bolszewików, aby za- 
jąć, z ich wiedzą, miejsce kościoła prawo” 
sławnego, przez nich zawzięcie srześlądo- 
wanego“. 


(a 


3 


« .Niemey -i Litwa, 

Od chwili zawarcia traktatu z 80- 
wietami, Niemcy coraz natarczywie) 
przekonywują rząd kowieński, że inte- 
resy Niemiec i Litwy, wobec loh wro- 


glego stosunku do Polski, są zupełnie 


zgodne. Qdyby nawet Ententa, powia- 
dają Niemcy, ofiarowała Litwie Kłajpe- 
dą, jako odszkodowanie za Wilno, to 
tego rodzaju prezent, zrobiony z krzy» 
wdą Niemiec, byłby pozbawiony cha- 
rakteru trwałości. Traktat Wersalski 
wyrwał państwu niemieckiemu Gdańsk 
i Kłajpedę, Niemoy jednak nie przestaną 
domapać sią zwrotu tych dwu miast, 
Istnieją — zduniem Niemiec — inne 
sposoby powiększenia Litwy i może ona 
je znależć tylko w sojuszu z Berlinem: 
trzeba żoby Litwa należała do wspól- 
nego frontu rosyjsko-nieimieckiego prze- 
otw Polsce. 

Rokowania pomięd y Berlinem i 
Kownem zostały nawiązane I doprowa- 
aziły już do zawarcia konwencji Kolo- 
jowej, en: BAL bezpośrednią komu- 
nikacją między Prusami Wschodniemi 
| Rosją przez Litwę, a to w celu „omł- 
nięcia muru polskiego”. Wzamian za 
protekcją własną i swoich przyjaciół 
moskiewskich, Niemoy żądają od Litwy 
wyrzeczenia się Kłajpedy, któraby stała 
się woluem miastom, do chwili, kiedy 
razem z Udunskiem, powróciłaby do 
N.e11160. 


” 


1 mu 


Sehwytania szpiega niemiec- 
kiego w Krakowie. 


Władze wojskowe wpadły na ślad 
szpiegostwa, uprawianego przez b, kapie 
tana korpusu sądowego Wład, O:nstelna. 
Gałów.ra tea po zaemobilizowaniu w Bier- 
pniu 1021 roku zamieszkał w Wiedniu i 
stamtąd przyjeżdżał dość często do Pol- 
aki w celacii sz ijezowskich. B'wił często 
w Krikowie, we Lwowie ı Wuiszawie, n8- 
wi zując stosunki s wojskowymi, a jako 
b. oficerowi tem łatwie, si to udawało. 
Zaznajoimił się przed kilku tygodniami z 
pewnym urzędnikiem wojskowym w Kra= 
kowie, którumu zap 'ponował wykradze-= 
nie i wydanie tajnycu rozkazów i aktów 
mobilizacyjnych, Mino, %2 obiecywał te- 
mu urzędnikowi olbrzymie sumy za tę 
przystug:, ów urzzjniz nia dat się sku- 
sić i przedstawił cał, sprawę swojej wla- 
dzy. W sledztwia okazało sę, Że przy- 
trzymany Ornsteia stoi na usługach Nie- 
miec 4 próbował wydostać papiery m bl- 
lizacyjne i plany rozlokowania arm, pol- 
siej ua gran.cy zachodniej. Szpiega are- 
sztowano w chwili, gdy miał się spotkać 
w nocy na plantach zowym urzędnikiem. 
Przy aresztowanym znaleziono znaczną 
sumę pieniężną i obfity materjal kompro- 
mitu qcy, Prócz tego znaleziono przy nim 
iałszywe dokumenty wojskowe, między in- 
remi papiery. pbdióżne, wystawione na 
kap itana w Czynnej służbie. 


E azotanu 


Oficialna stwierdzenie Tudożerstwa 
W DONZEWII 
(Do czego doprowadzili naród : 
rosyjski bolszewicy). 


„Izwiestja* stwierdzają dziś już 
oficjalnie o wypadkach  ludvżerstwa, 
szerzącego się zwłaszcza na południu 
Rosji. 

Zdaniem osoby, przybyłej w tych 
dniach z Odessy, prasa tamtejsza jest 
przepełniona wiadomościami 0 zaotra- 
szająco szerzącem się ludożorstwie. 

kona tam specjalne bandy, 
uprawiające handeł mięsem ludzkiem. 

Bandy te bądź porywają „na mię- 
gso“ małe dzieci, bądź mordują osoby 
dorosie, których mięso sprzedają na 
baznrach. Miejscowe władze bolsżewie- 
kib są bezsilne. „Dajcie ohleba* krzy: 
czą ludożercy, pozwani do sądu. W 
pewnym wypadku przed sądem w O 
degle stanęli dwaj tatarzy, którzy za- 


mordowali brata swego poozem go po- | 


żarii. Sprawa zwalazła sią tylko dla 
tego w sądzie, że mordercy przy po- 
dziale mięsa z zamordowanego brata, 
pokłócili sią z sobą o to, komu się le- 
pszy kęs należy. Jeden z nich nieza- 
dowolony z podziału, zaniósł sprawę do 
sądu, 4 czege powstał ten proces, przy- 
prowadgający całowieka cywilizowanego 
do torśji. 
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dtrajk w fiekarniach. 


Miasto bez chleba. 


Jak już donosiliśmy, pracow- 
nicy piekarscy wystawili żądania 
podwyżki płacy o 50 proo., praco- 
dawcy zaś na ostatnio odbytej kon- 
ferencji z udziałem przedstawiciela 
urzędu walki z lichwą p. Tarłow- 
skiego, zgodzili się na podwyżkę w 
wysokości 20 proc. Do ugody nie 
doszło. 

Wozoraj w sali handlowców 
odbyło się walne zebranie pracow- 
ników piekarskich. Z odbytej kon- 
ferencji w Inspektoracie Pracy zdał 
sprawozdanie p. Komorowski, kon- 
statując, iż stanowisko pracodaw- 
ców jest nieprzejednane, wobec cze- 
go tylko strajk może doprowadzić 
do zwycięstwa. 

Po dyskusji przyjęto rezolucję, 
nawołując do bezwzględnego strajku 
z dniem dzisiejszym w tych pio- 
karniach, które nie podpiszą umowy 
o 50 proo. podwyżco. 

Co do kooperatyw zebranie po- 
stanowiło pertraktować oddzielnie z 
każdą kooperatywą, uwzględniając 
specyficzne warunki bytowania każ- 
dej z nich. (bip 


Z życia pracujace) Inteligencji. 


Zjazd lekarzy dermato- 
logów. 


W dniu 7 1 8 maje r. b. odbył się 
w Warszawie walny zjazd członków pol- 
skiego Tow. dermatologicznego, połączony 
2 vgólne.n posiedzeniem naukowem To- 
warzystwa. 

Na pierwsze to walne zebranie zje- 
chali się przedstawiciele, polskiej nauki 
detmatoiożicznej ze wszystkich dzielnie 
państwa. Najliczniej były, oprócz War- 
szawy, reprezentowane miastu, w których 
Towarzystwo posiada swoje oddziały, 
a więce Lwów, Kroków, Łodź, Poznań 
i Wilno. 

Na zjazd zgłoszono 25: odczylów 1 
releratow, co wymownie Św dszy O sze” 
Tokim ruchu naukowym w te, dziedzinie 
wi dzy lekarskiej, 

Uczestnicy rozjechali się nietylko 
wzbogaceni nowemi i cenaemi poglądami 
naukowemi, ale też ptd nader sympie 
tycznem wrażeniem towarzyskiem. Uchwa- 
lono oubywać podobne zjazdy CU rok. 

Nasiępuy zjazd odb;dzie się we 
Lwowie. 


Powstanie Tow. dzisnnikz= 
rzy i literatów w Wilnie, 


W Wilnie zawiązało się Towarzystwo 
dzieunikarzy i liieratów. Towarzystwo 
to pełni tunkcje Syndykatu dzienn karzyę 
wobec braru takiego zrzeszenia w Wilnie, 
Ns prezesa towarzystwa powołany został 
p. Ciesław Jankowski, znany poes, litos 
rat i krytyk, redaktos „Kurjera Litewskie- 
go. Na wiceprezesa wybrany został prof, 
Franciszek Bussowski z Krakowa, obecny 
profesor prawa rzymskiego na Uniwersy- 
tecie Stetana Batorego. Do zarządu we- 
Szli pp.: Kazimierz Okulicz, Helzna Ro- 
mer-O.heikowska, Stanisław Mickiewicz, 
Michał Hrenstciu ! Stanisław Janikowski. 


ZZ 
Kącikiem. 
Moda. 


Moda powinna iść zawsze w parze 2 wy- 
godą. Tymczasem, jak widzimy, rzecz ma slg 
wręcz przeciwnie: Co jeno nowego sjawi się w 
odzieniu czy w obuwiu — prawie zawsze bę- 
dzie albo dziwacznych kształtów ogy kroju, 
albo krańcowo nlewygodno. Naprzykład obuwie. 
Dotychczasowe buciki 6. zw. „Amerykany“, o 
średnim obeasio | czubku średnio lub mocno 
szerokim, byly nader praktyczne i wygodne 

Niestety, jak widgimy w ostatnich gcza- 
sach, wypiera je but, zbliżopy kształtem do 
mody s przed laty male więcej dwudalestu, 
mianowicie o szerokim obcasie i wydłu£onym 
a wąskim szpłcu, w którym palce nogi scieśnlo- 
ne wą jak w kleszczach. Modzie tej kŁołdują 
zwłaszcza paulo, które często w tym względzie 
naśladują £acofane Chinki j prawie jak one 
znuiezsziałcają sobie nogi. 

A przecież winniśmy, dbać 
stklem o wygode, tembardziti, 46 możua Się 
ubrać wygrdnie, u przylem i elezanesu, 

> N 
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przedewszy- | 


iadomości Meiate, 
Kalendarzyk. 


Deis Heleny 
Juiro Dezyderego 


Wschód słońca, 4 m. 38 
Zachód „  8m. 2% 
Ponleńziałek| Zacaód ja m oa 


— Tydzień Czerwonego Krzyża rozpo- 
A się wozoraj kwestą uliczną, którą 
Łódź poparła nader gorąco, oraz szere- 
giem imprez dochodowych. 

Nie dopisała może nieco pogoda, 
wszakże Łódz przyjęła nader zgczilwie 
apele o pomoc tak poważnej i pożyte- 
cznej instytucji, Jak T-wo Ozerwonego 
Krzyża i hojnie pospieszyła 2 ofiarami, 

— Ddczyt Korczaka w Łodzi. W so- 
boto, dn. 27 tm..Janusz Korczak, autor 
dzieł „Dziecko Balonu“, „Bobo“, „Koszał- 
ki opałki* i wiele innych wygłosi w 
w naszem mieście w eali Filharmonii 
odczyt na te mat: „Społeczeństwo dzio- 
olęce". 

— Odcinek „Pracy*. Wobec wielkie- 
go zainteresowania, jakie wywołał osta- 
tni nasz odcinek p. t. „Djabla stopa“ — 
Conan Doyla, rozpoczynamy w nūmerzo 
jutrzejszym druk znakomitej noweli te- 
goż antora p.t. „Nocne spotkanie“, 


Teatr, muzgka | sztuką. 
Tesir Kiejski, Cegielniana 83, "1 


Dziś dla zrzeszeń rob. i intel. dana 
będzie kom. Fr. Herczega p. t. „Niebie- 
ski lig“. | 

We wtorek, 28 b. m. dany będzie 
niezrównany scenarjusz kinematografi- 
czny B. Winawera p. t. „Promienie EF.“ 

Przyjęte z niezwykłym centuzjaz- 
mem przez pnbłiozność i nader przy- 
chylnia przez prasą „Promienie FE“ oie- 


szyć się będą niezwykłem powodze- Po ogłoszeniu wyroku oskarżonf 
niem. pada po raz drugi zemdlony na ziemię: 
| mec) ibip). 
~ 
oea n - = DE ECOLE | ROEE === PB 
s e a 3 E 
rwawa walka policji z bandy 
Krwawa walka policji z bandytami: 
(2 bandytów zabitych, 2 policjantów rannych). 
Korespondent „Pracy“ dorosi a | mendant posterunku w Odrzywole Mi 
Opoczna: Klimecki, że jakieś 


W powi»tach tomaszowskim i opo 
czyńskim grasowała od szeregu miesięcy 


groźna szej 'a 


koniokradów i bandytów. Na czele 
szajki, najbardziej ruchliwej i w zbó- 
jeckim rzemiośle wyszkolonej stali: 


ignacy Rybak z Tomaszowa i Jan Dą- 
browski z Wolborza, 

Parę dni temu opryszkowie wy- 
brali się na występy do Radomia. Na 
drodze miądzy Drzewicą a Odrzywołem 
spotkali bryczkę, którą jechał pewien 
handlarz ze skórami do Radomia. O- 
pryszków było 5, kazali sią zmwieść do 
Radomia, przynsglając kupca i jego 
woźnicę do pośpiechu. Wobec kupca 
zachowali się zupełnie spokojnie, wy- 
pytywali go tylko o jego stosunki, czy 
dużo zarabia I t. p. 

W osadzie (Wrzykół około godz. 
2 nad ranem woźnica przystanął, aby 
papo0ić konia. 

W międzyczasie zbóje posnęli, po- 
zostawiając tylko jednego na czśtach. 
Szcząśliwym tirefem dowiedział sią ko 


Strach ma wielkie oczy. 


Przed paru dniaini wydarnył się 
ekiem straszny wypadek, zakończony 
człowieka, 

Wypadek miał? miejsce we wsi Miłodrożu 
gm. Brwilno. Kzadca właścicielu tęch dóbr Pi 
Moszka Krakowskiego, niejaki Jakòb Kouiósět 
wyzałał dnia tego farnali po niąkę do Plocka, 
nakayawszy stróżowi Blałezykowi, shy dał mu 
znać pukanie przez okno, gly wieczorom po- 
wrócą fornale, żeby wydać im obrok dla kopi. 

O oto godziny 10-ej"wierz. istotule Ko- 
niński zostat zbudzony ujadanlem psów poko- 
jowzeb i pukaniem w oknu. Przerażony Kontń- 
ski, który zspamuiał o swem palsecniu, wyeko- 
czył z łożka z» rewulwerem w dloni: zapytawazy 


poa Pło- 
miercią 


parę razy. kto tam, a nio otrzyhizaszy zaraz 
odprwiedzi, wypalił przez drzwi kocherna 

+ Do chwili rozległy sę straszne jęki i 
krzyki: 


- Zabiłes mego ojca! 
Waróice wyjaśniło się, że kulka lrafiająe 
sę, zabiła na miejscu Niałczyka. 

homiuski ratując życie przed oburzonyni 
prucowuikami, uszedł do sąsiedniej wsi. Zostuł 


w ul 
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Z żicia organizacij N E R 


Pesiedzenie Sądu Organi- 
zecyjnego 
odbędzie się 22 b. m., o godz. 7 wiecź 
(punktualnie). Wszyscy członkowie oboz 
wiązani się stawić. 
grzmi 


i SĄCOW: . 


Ofiara RSFSg. przed sądemnesj 


Misją amerykańska w Łodzi dla Ro= 
sjan YMCA. w swoim czasie przyjęła j 
uchodźcą z Rosji mieszkańca Permi, nie* 
jakiego Wasyla Zemiatina (31 lat), w 
charakterze artysty-malarze, który repro* 
dukował obrazy dla misji, Zamjatin (przej 
wosławny) odwdzięczył się misji w teng 
sposób, że w nocy z 24 na 23  styczni8 
r. u, po wyłamaniu drzwi do'szafy SkTe 
gotówkę i różne rzeczy, stanowiące Wł8% 
sność misji na sumę marek 100.000. f 

Sprawę powyższą rozważał onegdaj u 
sędzia Qynarski w trybie postępowaniś 
uproszczonego. Osknrżony zeznaje, 283 
jest artystą-malarzem, śpiewakiem i pog 
etą; skończył na uniwersytecie wydział 
prawny w Kijowie. Do Inkryminowane: 
go.mu czynu przyznaje się ze łzami ™ 
oczach oświadczając, że czynu tego do 
konał pod wpływem AEP gdjł 
przez cały tydzień przed kradzieżą pil. 

Borys Jakubowicz, kierownik YMC; 
oświadcza, że główny zarząd do oska 
żoncgo nie rości żadnej pretensji, gdy? 
rzeczy zostały zwrócone, daje b. dobra 
opinję o oskarżonym, zwraca uwagę, © 
jakim stanie popełniona została kradzich 
i wnosi o uniewinnienie oskarżonego W 
imieniu zarządu. 

Podezas rozpraw oskarżony pada ná 
podłogą zemdlony. 

Przedstawiciel oskarżenia publioś* 
nego podprokurator Gedrać wnosi o ł4* 
godny wymiar kary i zawieszenie karf: 

Sędzia skazał Zamiatina na 6 mia 
sięcy więzionia, zawieszając wykonanie 
kary na lat 5. 


w 
podejrzane indywidua 
jadą w stronę Radomia. Przybył nai 


tychmiast w asystenoji dwóch policjżm 


tów i podszedłszy do bryczki zwróć: 
sią z zapytaniem, Kto jedzie. 
W odpowiedzi posypał się ` 


grad kul rewolwerowyche: 


Rozpoczęła się „straszna walka 8 funi 
kojonarjuszów policji z 5 rafinowany! 
opryszkami, która trwała długą chwil? 
Obaj przywódcy szajki Rybak i D4 
browski 


padli trugem na miojsci: 


Jeden zbój został, sądząc ze śladó% 


krwi, ciężko raniony. Zdołał jedn2% 
wśród ciemności zbiec wraz z dwoniś 
swymi towarzyszami. | 
Jeden postorunkowy otrzymał kilka 
kul, które przeszyły go na wylot, M 
szczęście życiu jego, nio zagraża 5:97 
bezpieczaństwo. Drugi - policjant J0? 
lekko ranny. 
p A © 


pn wkrótce pociągnięty do odpowiedziałnośći * 
mocy art. 404 K. K Í zwolniocy z areaztu-F 
wancyjnego za kaucją 200,000 marek. 


Handel szkieletami ludzkiemi: 


Z Budapesztu donoszą: Policje E 
tejsza aresztowała 8 służących Instytu”” 
sądowo-lekarskiego, którzy SĄ obwinie 
ni. że ciała zmarłych bieduyoh 08" 
lub nieznanych, po obdukoji sadoni 
lekarskiej,  preparowali, a szkielet 
sprzedawali do instytutów naukowy s 
do Wiednia, Niemiec i Danii. Szkie. z 
sprzedawali oni ageniom za SUMĘ © 
do 5 tys. koron, ci ostatni zaś w da'»'. 
sprzedaży otrzymywali 2a sztukę 4 
tys. koron. Aresztowani będą o@pon- 
dać przed sądem 0 sprzeniewierzo: 
i nadużycie władzy, 
—m— ara w 
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n:arek miesięcznie 


wyu dziś T-wo Gniazd Sierocych na 
£ zawodowe kształcenie starszych wycho- 
e wańców, w liczbie 76, rozmieszczonych 
iu: po za gniazdami, w przeróżnych 
zkołach i na praktykach, odpowiednich 
adolnościom i zamiłowaniom ażdego. 
Wszystko, co od społeczeństwa 
otrzymują gnieździacy w okresie swojego 
LO zawodowego kształcenia, bez względu 
8 Czy wydatek ten na wychowańca ponio- 
ta Bla kasa TUS., Qzy pomoc tę gnieździnk 
a Otrzymał bezpośrednio jako stypendjum 
w Bzkolne, czy nawet od prywatnego do- 
0:4 rodzieja — oblicza się ściśle. 
Š Na zawodowe kształcenie TGS, nor- 
m | malnie przeznacza swoim wychowańcom 
is. Cztery lata czasu, a w razie uznanej po- 
dł trzeby przedłuża mu ten termin, iżby 
43 Ač społeczeństwu nie dyletanta, ale 
M dobrze wyszkolonego i urobionego fa- 
jo) €howca. 
sg * 4 chwilą kiedy gnieździak jest do- 
ia) Statecznie przygotowany do samodziel- 
ge lego już życia, zamyka sią jego obra- 
Ri chunek z TGS, i po ustaleniu sumy 
5. tugu jego skrypt dłużny przejmie Zwią- 
w zek społecznych pracowników, utworzo- 
ge BY z byłych wychowańców TGS. 
yi Cały ten dług każdego ze stowa- 
pił Tzyszonych Związek gnieździarzy spłaca 
JA  owarzystwu w dziesięciu rocznych ren- 
„r ch, spłatę rozpoczynając w pięć lat po 
gł zamknięciu obrachunku gnieździaka z 
rà Owarzystwem. Związek dopilnuje, aże- 
w) DY Ściąznąć należny sobie zwrot od swo- 
m r Jego człunka w terminie najdogodniej- 
w Szym dla niego i dla Związku. 
4 Najdawniejsi wychowańcy już re- 
o a gulują swoje należności, "Z każdym ro- 
. iem w budżecie TGS. wrustać będzie 
Pes praychodow a pozycja zwrotów i zasilać 
ge Gdzie kapitał, przeznaczony na zawo- 
(o a dowe kształcenie. 
e | Niechajby wieść o tak zdrowem i 
ie Praktycznem przez TQS. postawieniu 
prawy zawodowego kształcenia wycho- 
uf p CÓW dotarła do wszystkich ludzi 
Di obrej woli, którzy majątek swój chcą 
| przeznaczyć na wieczysty fundusz zawo- 
dowej oświaty. CY sią przekonają, 
ak TGS, oszczędnie szałuje powierzonym 
Mu majątkiem, jak skrupulatnie odmie- 
m ra okazywaną pomoc w stosunku do 
zdolności i wartości charakteru swoich 
|  ychowańców. Praca TGS. jest solidna 
| + Owocna. Swiadczą o tem wszyscy, 
którzy z rąk TGS. za pośrednictwem 
4 wiążku Społecznych Pracowników (War- 
BZiwa, Wilcza 2) otrzymują ludzi do 
m 1 pracy, 


Armja, bolszewicka. 


Generał de Lacroix zajmuje się W 
gi alemps'ie" armją bolszewicką i dochodzi 
2 o przekonania, Że w razie wykonaniś 
oświadczeń Trockiego o mobilizacji 12 
- oczników, stan liczebuy armji czerwonej 
Oszedłby do sześcia miljonów ludzi. 
m Piechota składać się ma w razie mobili- 
jí žacji z 70 dywizyj, w skład których 
f wchodziłyby trzy brygady. W ten spo- 


zi. Kawalerja obliczona jest na 21 dy- 
Wizyj, a ogólna liczba koni na 200,q00. 
obilizacja„w pasie przygranicznym i na 
rainie trwałuby 7 dni, a w reszcie 


5) Państwa 9 dni. 

M è Nikt nie posiada jednak dokładnych ` 
i Ich, odnoszących się do stanu arty- 

A erji, latawców, automobili i tych wszy- 


ich przedmiotów technicznych, bez 
tórych prowudzenie nowoczesnej wojny 
bie dą się pomyśleć. “W pierwszych la- 
oh rewolucji fabryki wojenne praco- 
aly dosyć wydajnie, gdyż były w peł- 
_ Dym ruchu, lecz z czasem wobec braku 
i apelu, musińły znacznie ograniczyć swą 
a p iałalność. Mimo to centralna dyrekcja 
abryk artyleryjskich obejmuje czterdzie- 
| Sol przedsiębiorstw i dość znaczną licz- 
ę robotników. 
A Nie należy zresztą wątpić, że Niem- 
4 Oy jak mogą, tak opata armję bol- 
Błowicką. wysyłając skrycię armaty, ka- 
fhbiny maszynowe i aeroplany do Rosji. 
Ożun nawet przypuszczać, że część ma- 
| Qrjałów wojennych niemieckich, mają- 
t ch być według traktatu zniszuzonemi, 
ostała oustąpiona Rosji. 

t Gen. de Lacroix zaznacza zresztą, 
M ciągu osiżiniego roku, bolszewicy 
“aiii znaczne postępy w fabrykaoji 
 pUnieji, stała sią to dzięki EG. r 
iólu inżynierów i techników niemiec- 
Dich objęło kierownictwo stfch fabryk: 
Ukiad w Rapallo jesi tylko oficjalnem i. 
paDlioznem stw. eruzeniem współdziałania 
X MiecRo-Lolszewickiego, co do tej pory 

Jło utrzymywane w sekrecie. 
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Korespondencje. 


N. P. R. w powiecie 
białostockim. 


W niedzielę dn. 14 maja w sali 
miejscowego teatru ludowego w Wasil- 
kowie odbył się Wiec Narodowej Partji 
Robotniczej. Wiec zagaił kol. Szad- 
kowski, proponując na przewodniczące- 
go — prezesa, 

Pierwszy z kolei zabrał głos kol. 
poseł Stanisław Hellich, który obszernie 
dawał Bprawozdanie z działalności prac 
Seimu i Klubu Poselskiego N. P, R. Po 
um przemawiał kal. Szadkowski, Leśny 

inni. Zebrani uchwalili następującą 
rezolucię: 

„Zgromadzeni na wiecu w Wasil- 
kowie w dniu 14 maja r. b 

1) Ządają od Rządu, w pisrwszym 
rzędzie bezwzględnej walki z drożyzną. 

2) Poszanowania 6-godzinnego dnia 
roboczego. 

8) Chleba i pracy dla bezrobotnych. 

4) Wprowadzenia w życie konsty- 
tucji z dnia 7 marca 1921 r. 

5) Wprowadzenia Kas Chorych. ? 

6) Uchwalenia przez Sejm ustawy 
o zbiorowych umowach najmu w prze- 
myśle, 

7) Rozwiązania obecnego Sejmu i 
przeprowa dzenia nieodwołalnie wyborów 
w dniu 1 go października r. b“ 

Następnie przystąpiono do wybo- 
rów zarządu, którego prezesem został 
Władysław Heiman. 

Na zakończenie odśpiewano „Rotę* 
Konopnickiej. 

Tego samego dnia odbyło się w 
Wasilkowie Organizacyjne Zebranie Zw. 
Robotników Budowlanych, Drzewnych 
i Pokrewnych Zawedów Z. Z. P. Prze- 
wodniczył zebraniu kol. Ignacy Zawadz- 
ki. Zuaczenie organizacji zawodowej w 
krótkich zarysach wyjaśnił kol. Szad- 
kowski, poseł Hellich i kol. Leśny, nas 
stępnie przystąpiono do wyboru ko- 
misji organizacyjnej i Zarządu. 


einet aar, 
Kronika- ekonomiczna, 


Handel zbożowy w Austrji, 


Austrja, która przed wojną nie po” 
trzebowała sprowadzać obcego zboża (% 
wyjątkiem pszenicy sprowadzanej z Ru- 
munji), obecnie 2[8 potrzebnego jej- zbo- 
ża sprowadza z zagranicy. Nie więc 
dziwnego, że sprawa zagranicznych ryn- 
ków zbożowych niezwykle interesuje 
austrjackie sfery handlowo-przemysłowe.! 

Ogólnie przypuszczają, Że 4 nasta-j 
niem normalnych warunków w Rumunji 
i Jugosławji, państwa te będą mogły 
wywożić taką ilość zboża (co może już 
nastąpić w roku przyszłym), Że uniknie 
się konieczności sprowadzania zboża 
amerykańskiego. 

O ile też, jak należy przypuszczać, 
Rosja południowa stanie się nietylko 
konsumentem, lecz dostawcą zboża, to 
wtedy przywożenie zboża z Ameryki by- 
łoby zbyteczne i niepożądane. 

W handlu zbożem, o ile dotyczy on 
Austrji, można zaobserwować następują- 
ce ciekawe zjawisko” 

Wprowadzony podćzas wojny i za- 
ledwie niedawno skasowany państwowy 
mongpo! zbożowy przeksatałcił się w 
prywatne przedsiębiorstwo akcyjne, któ- 
re weszło w kontakt z hurtownikami 
zboża i bankami za granicą. 

W ten sposób nastąpiło ześrodkowa- 
nie handlu zbożem, które nie jest nie- 
bezpieczne dla konsumentów, dokąd 
wwózż zboża do Austrji zwolniony jest 
od cła. Dziś już jednak słychać Żądania 
rolników, domagających się wysokiego 
cła dla produktów rolnych, przez co wy- 
tworzyłyby się bardziej sprzyjające wa- 
runki dla austrjackich gospodarstw rol- 
nych. 


Tranzyt przez Estonię. 


Podług danych państwowego biura 
statystycznego przez listonję przeszło 
tranzytem w ciągu stycznia rb. 1,590,441 
pud. różnych towarów, skierowanych do 
Rosji, w tem 3 Niemie* 4 6,104 pud, 
Angiji—294,556,1 p., Ameryki—218.779,1 
pud., Norwegji—395,0:8,4 pud, Szwecji 
—6244,7 p, llolandji —- 128,942,7 pud., 
Gdańska— 107,326,8 p, bBeleji—720.6 p. 
z Danji—37,469.3 p.  Pierwszó miejsce 
zajmują artykuły ,sjożywceze: 906,987,9 
pud. 
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List Walentego Kurdybona. 


Wielimożny Panie Rydaktorze | 


Bandytyz, prestytucyja i choroby 
wenerycne to som najdotkliwsa boloncki 


nasygo życia. Z bandytami, którzy 
stali sią postrachym niemal całygo kra- 
ju, bo nie ino rabujom, ale mordujom 
bea litości cale rodziny niewyłoncając 
mńłych dziecioków, jak dotond upora 
się ino policyjo. Wytropi pollcyjo gdzieś 
siajką zbójów, sąd sprawę rozpatrzy, 
winni zostanom rozstrzelani albo uwin- 
zini i z tymi kuniec; ala na ich rglejsce 
tworzom się inse, jesce potworniejsze 
w swych cynach bandy. 

A wino policyjo i sądy ino ściga- 
jom zło, ale go nie lecom. A tu trza 
likarstwa, tu trza likarstwa takigo, -žeby 
bandytyz lecyło od eamygo korzynia, 

„Cłowiek jest stworzony do pracy— 
jak ptok do latanio“, „Praca zbogaca 
i uslachetpio"*, „Bez pracy—nima koła- 
cy”. Te wszyćkie przysłowia, jak i 
wszyóko w otocyniu pasym zdaje się 
wołać, ze cłowiek stworzony jest do 
pracy ł pracować powinin, pracować 
musi. 

A tymcasem tysionce ludzi mło- 
dych i silnych próżnuje: jedni z zygu* 
sostwa, insi z braku pracy. Tu włośnie 
lezy źródio wszelkigo zła, z którygo 
rodzi się bandytyz, prestytucyja i inse 
wystymypki. 

Rzond powinin stworzyć takom po- 
daż pracy, aby wszysoy ludzie zdrowi 
mogli i musieli pracować. Wtedy—ino 
ludzie naprawdę źli i wyzuci ze wszyć- 
kich ucuć ludzkich stanowiliby geregi 
łotrów, ludzi wystympnych i niebez- 
pieonych. 

Dziś, przy braku pracy, trudno 
wszyókich złocyńców sądzić jedrom 
miarom, bo som mindzy nimi i ci nie- 
scynśliwi, co to z nyndzy materjalnyj 
weślli na złom drogę i nie widzonc zad- 
nygo oparcia, przytym majono po upod- 
ku za sobą ścigajoncy ich bie spra- 
wiedliwości ludzkij, a zmilowanio zni- 
końd—spadajom na samo dno upodlinio 
i ginom od kuli va hańba społecyństwa, 
które nie umi, cy nie chce dźwigać ich 

„Z błota. 

To samo rzecby można o dziwcyn- 
tach, które całymi masami włócom sie 
po ulicach miasta, sprzedajom się men 


zczyznom i tym sposobem zarobiajonc 
na chleb, stajom sie głównymi serzy- 
ciekami strasnych chorób i kuńcom 


nycdzny swój żywot w śpitolach abo, 
jeżeli ich los ustrzeże od zorazy, co 
sie rzadko zdarza, na starość o zebra- 
cym kiju idą za chlebem i społecyń- 
stwo musi je zywić. 

I te istoty epołecyństwo mo na 
suminiu, bo i tu mindzy tymi dzieucla- 
mi moze winkezyść jest takich, które 
nie wrodzono gskłunność do złygo, ino 
okolicności popchnyły na złom i nie- 
bozpiecznom drogę. 

Dejmy prace chconcym pracować, 
podejmy ręke pomocy moraliiej upadłym, 
a napewno epidemija bandytyzmu i in 
sych plog spoiecnych zmałeje, a zcasym 
i ze wszyćkim ustanie. 

Tylefonistki łódzkie cierpiom na 
śpionckę, bo, jak mi się żolii jedyn 
z gazyciorzy, trza nieroz bembpić na 
stacyjom z pótoryj godziny, zanim sie 
któro, posoka, ozwie. 

— Ale, mój Walipty — mówił ów 
gazyciorzu—mom juz gotowy projekt 
uiepszynio aparatów tylefunicznych, pe- 
legajoncy na tym, ze jak ino jentere- 
gant weżnie tubeckę w rynke, to w tyj 
chwili na stacyi z pod włosciwygo nu- 
meru wyskecy, parobcok urzondzeny 
nasynowu i trzymanem w rynku pal- 
kom Luxnie spioncom tyiefonistke w 
głowę, a jakby spala leżone, to w drugi 
koniec jej osoby. Skutek, powiedz, be- 
dzie niezawodny. 


Cies się — pomyślołym 86 m n00 
gazyiorzu swoim projektym, który i tą 
tylefonistek nie przerazi, bo dlą kabog» 
piecynia słą od pałki póprzynógą 86 
poduski, a wiadomo, ze gdzie poduską, 
tam sie ł śpi smacnie, 

Jo sie ta tym dziwoyntom tylefo- 
nowym nie dziwię, ze śpiom, bo prze- 
ciez w nocy kazdymu spać sie chce, 
a tymbardzij młodym panfńiom. 

Zebym zostoł posłym, abo insom 
grubom rybom polityonom, to bym ry- 
coł w Sejmie całymi dniami, zeby 
wszyndy — nocnom pracę znieść, nawet 
w tylefonach, zeby wszyscy ludzie ino 
w dziń pracowali, a po zachodzie słoń- 
ca, razym z kurami zeby śli ge spać. 

Ale cóż, kiedy posłym ani mini- 
strym pewno nie bede, -a chłopski mój 
głos nie wiele w tyj sprawie znaoy. 

Kupujonc wcvraj u rzeźnika kieł- 
base. dla dziecioków zauwożyłym, ze 

anna podajonoa mi un świński speoy- 
joł miała za paznokciami tyle brudu, 
geby mozna nim ze dwa prenty zimi 
naznoić. . 

No, no — pomyślołym se — jedne 
panny robiom sobie przy grabach ma- 
nikury aze do krwi, a inse pazury no- 
som colowe, a nie cyscom ich choś, — 
jak to znowuj w pewaym miejscu zau- 
wożyłym, gdy ino jedzom coś smacny- 

0, a jakoś kapka osBiądzie na paliou, 
o go taka niechlujno panna obliźuie 
jak cukierek. 

I pomyśleć, że tako panna poda 
kiedyś te łapko narzeconymu do pocu- 
łówanio! 

Ceść! Walinty Kurdybon. 


Rozmaitości. 


Nowoczesny ślub. 

W kraju wszystkich możliwości, Amery- 
ce, oąbył -sig w tych dniach znowu jeden Z 
tych ekscentrycznych ślubów, które stanewią 
na kilka godzin sensację dla publiczności i prz- 
my. Tym razem odbył się w Nowym Jork: 6lub 
młodej pary, która na tę uroczystość wabiła 
się wynajętym "samolotem na 3000 stóp ponad 
miasto, gdzie przy aparacie iskrowego telełonui 
formułkę ślubną wł a pastor. Nowożeńcy 
z przestworzy, również za pomocą iskroweg” 
telefonu wypowiadali sakramentalne: „tak“, po- 
czem zamienili swe pierścionki. Nie ląduja: 
uż pofrunęli w podróż poślubną do mlagiecz*. 
Syracuse w stunie Nowojorskim, 

veremonjałowi przysluchłwało sią tyalę 
posiadaczy telefonicznych aparatów iekrowyoh. 


Płodność much. 


Francuski mtnister zdrowia publicznego 
wydał okólnik, w którym zwraża uwagę na 
konieczność jaknajenergiczniejszego (ęplesgiz 
much, jaso roznosiclelek chorób zarażliwyenb. 
W okólnitu tym podana jeat ilustracja plod- 
ności much. 

Każda mucha rodłuju żeńskiego elsłada 
jednocześnie od 20 do 150 jaieczek i czyni to 
może 9 razy na rok. Przypuśćmy, że macha 
15-go kwietnia złożyła 120 jajeczek, z których 
wyrosło tyleż much, w połowie rodzaju ś$0ń- 
skiego. Muchy te rozmnażają się dalej w tyn: 
samym stosunku, przyczem przypuszczanky, te 
raz tylko składają jajeczka. I otóż okaże się, 
że (0 września z jednej pary much bqądzie 
5,598,720,000,00011 

nie Dem 


Kącik humorystyczny. 


' Niedoświadczona. 

— Panno Idaljo, powiedz m! pani, kogo 
byś wolała na męża, młodero czy bLogaleg ! 

— Proszę pana, jeszcze nie myślałam . 
niedoświadczeRa . 


tem.. Jestem taka młoda, 

— No, Ale jaki sią pant zdajo? 

— da.. ja.. wybrała bym młodego f W»: 
gatego. 


Szczyt przytomności umysłu. 
Spaść z okna trzeciego piętra. podazos 
spadania zdjąć 7 nosa okulary i schować do + 
futerału, żeby się nie stłukły. 


W 30-tym wieku. 


Pasażor do awjatora: — A dlaczego ay 
jedziemy teraz tak powoli? . 

Awjator: — Jesteśmy właśnie wśród m!» 
cznej drogi. bkstkiem obracania się šróby œ- 
twarza się masło i utrudnia Jot. 


Czyżby. 
— Szkoda że niema lustra; chciałabym 


się przejrzeć. j 
— W mych oczach pani, znajdziesz wiar- 


ne odbicie swej twarzy! 
— Ach czyżby twarz moja miała ta... 


barani wyraz? 
Na wystawie obrazów. 

w Przy kasie wystawy obrazów: 

— Proszę o pó! biletu. 

— Jaktc? przecież pan jest dorosłym 
męźczyżny? : 

No naturalnie, ale ja prosze paniy, 
na jećno oko nic nie widze. 


Jak myslisz, 


w 
C!otka (stara panna): 
Edziu iie „a mam lat? 
a ieni Edzia: Iliedy js umiem 


ty ko 
do 30-tu liczyć, 


inpe 


OOO AGONY 


= HINO 


M YAALAKÓKA 


(Bpółdziełni Pracowników Państwowych) 
ul. Sienkiewicza NM 40. 


Dziś I dni następnych. 


Największe w Łodzi 


4 Władca Taghory 


pre. 66 z 
i i i Sorja TE Dramabenn” 
il Iaza r A mAYdOW ir 
4) poi. i a 3 K aktach, 
H 1. Szalony pościg. 2, Bwiatynia tygrysów. 8. Porwana przes małpą. 4. Słoń wybawcą. 6. W szponach hiadów 
| Konstantynowska 16 6. W lochu więziennyni. Kapłani — Odaliski — Tancerki. Wojsko hinduskie 
Fi 5 EN AAR "WS" a pa A ; TEE 
A 5 Anons; 0d 2 czerwca r. b. DQUCQ©FWADIE # wodna święta o g3 po fol 
LARA WEZEFEG "| | acc a anaa 7 


Białe towary 


4 jak madapolamy, pościelowe, 
j tęczniki, prześcieradła, obru- 
fi 87, fartuchowe, kretony, 6ta- 
' mina oraz koszule męskie 
li I damskie po tanich cenach 


w wielkim wyborze 


Szmechel I Rozner, Łódź, 


Piotrkowska 100 


i filja 160, 


„EKV RZECZA ZE: 


Ye m M hp — —— Tr MY 
SO m ç pi 


PEPITA © <L1IIOWMMGŻY ES 1 


usuwa w cląge 3 dni mrydiaqa | 


RRIT i nr 

| l . i | ua 
ŚWIPYJNI „alt Pre. fobiy 
WA LEJTTYCH BE uznana przez powagi iskerskio 
Łatwo sią wclera, nie plami bielizny i ola- 

ia, ma przyjemny zapach 
Dia togs od duterdy „EKWOL-HEBDA" 
TOW. £. HEBDA I $-ks—WARSZAWA 
Skłod ra todi Umi A pistaczy, Polskich Bp. Aka, 


2-44 


"a 


Wydawca Zarzad Wojewódzki N.P.R. w Łodzi, 


Niebywały dramat, odtwarzający przepych haramów. 
roli głównej premjowana piękność 


"MMM 


Dzie wielka prerajera l 
Najpotężniejsze arcydzieło obconego sezonu wytwórni Pathó-Jermoljeff w Paryżu 


Jpowieści arabskie z 1000 jednej nocy“ 


N. KOWANKO. 


W roli głównej ulu- 
bienica Publiczności 


Od czwartku dnia 11 do czwartku dnia 18 


2 
RR AQA? = 23 maja W25 


2 


Lecznica ohorób zębów 


Lekarza-dentysty H. PRUSS 


145. 


Piotrkowska 145, 
MG” Dia klasy robotniczej. 


BR 


Za plomkowanie oraz wprawianie zębów 
ams Opłata podług taksy, zuuuzsuu 
DJ. a Ie mkw. NO" 


Dr. med, 


LUBICZ 


Piotrkowska Nr. 26. 


Specjalista chorób skórnych, 

wenerycznych I moczopłciowych 

Leczenia sztucznem słońcem 
górskiem. 


Od 11—1 i 5—8. Panie 4—%. 
Dr. L. PRYBULSKI 


Snecjalista 


Chorób skórnych, włosów, we- 
norycznych, mocaopłolowych 


leczenie świattom  . 
(lampa kwarcowa) 
od 9—2! 5—8 od 4—5 dla „Pań 
ZAWADZKA RL 
ni” ENE pz > RIZR A 


| ERZE ZO" PRZNA paz 


5% S$: REP WSZER | 
Dr. med. BRAUN 


Sneocjalista 
Chorób wonerycznych, skóra 
nych, moczopłciowych. 
Przyjm. 10—1, 5—8, panie 4—%6 
Południowa 23. 


4750: ISTA AS] TAr 
Ogłoszenia drobne. 


A, A. A, Kupuję, 


mebłe, dywany, futra, garderobę, 
bieliznę, maszyny do szycia, pła- 
ce najwyższe ceny. „Łaźnik, Be. 
nedykta 28, m, 18, parter. 


A. A. Kupuję zem 


ny, garderobę, futra, maszyny do 
szycia. Płacę najlepiej, aja- 
rajeh, Benedykta No 19. 1140-20 


% 


auan 


Tłoczono w drukarni „Praca* krzejazd 8. 


OGŁOSZENIA ZWYCZAJNE. 


Orkiestra pod 
kierunkiem p. 


si 


maja 1922 r. 


Sensacją! 


Wielki film egzotyczny w 2 serjach z wydatnym udziałem egzotycznych 
dzikich bestji, mianowiole: tygrysów, słoni, małp, krokodyli i t. p. — — 


Dr. SZUMAGHER 


choroby skórne | weneryczn8 
Gods. przyj: 6—7, w nisds, 
święta od 11—1 po pol 


BENEDYKTA N 1. 
CERNS 


> e. 2 Skład- 
Chrześcijańska škr 
Towarowa pod firmą „JARMARK 
ŁODZKI'* właśc.: Bronisław Jago- 
da. Polecam najtaniej modne do 
sczonu ubrania, palita męskie, 
damskis, dalecinne. Towary wel- 
niane, szewioty, kamgarny, ma 
ubrania i spodnie, bosłony, su- 
kna, korty I gabardlny, wołny 
damsMe, batysty, etaminy, wo- 
ale, bieliznę damską i męską, 
chustki, pończochy, płótna, tyki 
pościelowe, cąjgi i oksfordy w 
dobrych gatunkach kolorach i t.d. 
Lódź, ul, Plotrkowiaka J% 44, 
UWAGA: Jarmark Łódzki tylko 
na l-em piętrze, który niema nio 
wspólnego ze sklepem na parterze. 


(zletka Antoni zagubił pasz- 
port Polski, wydany w Rzgoe 
wie. 1249—8 


J 13 mórg or: 
Gospodarka ny użwi 
2 morgi Issu we wsi Stanfsła- 
wów za Rzgowem, eprzedam lub 
zamienię w mieście Łodzi aa dom. 
Wiadomość: ulica Srebrzyńska 
M 15, zakład fotograjlczny. 
T/olaaiński Wacław zagubił do- 
AX wód zwolnisnia z wojska, 
wydany w Lublinie, 71278—} 


Lewaka. 


ODOWODAGNOMA 


Wielkie aroydzielo w 6-0lu sorjach 


„AS KARO" 
„. STEPOWE BESTJE 


MARJA WALCAMP. 


Początek przedstawień w soboty, niedziele I święta o g. 8, w dni powszednie o 6 p.p., ostatni seans o 9.15 wiooz. 


Oeny miejsc nizkie. Dla Pracowników Państwowych specjalna zniżka 50 proc. za wyjątkiem sobót, niedziel | świąt. 
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Serja 3. | 


Dramat 
w -olu 
hktach. 


EA E | 

; "w Bzozawinić? 
Letnisko obek leśniesii 
ki: wynajmuje pokoje wraz z utti 
mantem. Kuchnia zdrowa, Cesi 
przystępne. Wiadomość. 1235 
M andel Roberi zagubił arig 
AL wołania, wydaną przer £* 
f JOANA PTR 27324 


U. Łódź. 1 
b służąca do 
Potrze na Testeur AC 
Sienkiewicza 22, Reststuracja: 
QOkradziomo portfel 14 maja 4 
Helenowie, z papierami O j 
czenia służby wojskowej rocz i05 
art. 6L L. 1692, wydanogo Pr 
P. K. U. Będzim na Imią pron 
sława Kudłiekłego: 12617 
J szalę, łóżku 
Sprzedam ai ce. m 
szyną, fortepian flrmy „Bucbol 
i różne mtble, Krueza 4, m. og 
1762 


| 


iselio diamati EW 
TViichelm Pino zagabił S% 
TY dectwo na ktowe, wydim 
œz gmino Mikołajów, POM 
lirzezlński: Sa 
"agina? chiopiec lat 12, ubra 
4 w czarną wełnisną koszu 
czarnych spodnlach i czapce pr 
ciejówoę. Nazywa się Domis, 
Kopczyński,  Ktoby wiedźiey 
gdzie się takowy znajduje nią 
zawiadomi rodziców za wynegi, 
dzeniem, Wysoka 27, Józel Kor, 
czyński. 12467, 
(7 aginął paszport niemiecki, wy. 
£i dany w Łodzi ma imię S5%g 
mycenn ©Ochlast. mac) 
agina! dowód osobisty, "yon 
fi ny w Łodzi na imię cop a 
da Kirsza. 1260 


CAE: 4188 


Robotnicy popierajcie swoje pismo „Praca . 


Redaztor odpowiedzialny PAWKAa URBANIAK 


24. SĘRERABO w 


